
Krystyna Prońko, T
OTACZAJĄ ZE WSZYSTKICH STRONLUDZIE MILI, ŻYCZLIWI, KOCHANI.MAM ICH SERCA NA DŁONI I SŁYSZĘ ICH GŁOS...JAK AKSAMIT ICH CZUŁY SZEPT...KTOŚ ROZSYPAŁ STOKROTKI POD DRZWIAMI.KTOŚ PRZYNOSI DO ŁÓŻKA ŚNIADANIE I KŁANIA SIĘ.TYLKO NIE TY! CZEMU NIE TY!TY JESTEŚ TWARDY, ZIMNY JAK MOJE LUSTERKO!PIEKNY JAK SEN, WYBACZ MI, ŻETŁUKĘ ODBICIE W SZKLE!TWĄ MODLISZKĄ BĘDĘ CO NOC!ZJEM CIĘ PO KAWAŁKU JAK TORT!NA MÓJ ZNAK TAŃCZY W SZKLANKACH LÓD!GRAJĄ AUTA I SPADA ŻYRANDOL.WIELKIE SCHODY, PERFUMY,BRYLANTY I TŁUM...OCZY KAMER, LAWINA ZDJĘĆ.W LISTACH PŁYWAM I JESTEM SZCZĘŚLIWA,TAŃCZY BUFET, OBRACA SIĘ SCENA -KOCHAJĄ MNIE...TYLKO NIE TY!CZEMU NIE TY!TY JESTEŚ TWARDY, ZIMNY JAK MOJE LUSTERKO !PIĘKNY JAK SEN,WYBACZ MI, ŻETŁUKĘ ODBICIE W SZKLE!TWĄ MODLISZKĄ BĘDĘ CO NOC!ZJEM CIĘ PO KAWAŁKU JAK TORT!ZA TO, ŻE NIE CHCESZ NOSIĆ NA RĘKACH,ZA TO, ŻE NIE CHCESZ PRZEDE MNĄ KLĘKAĆNIEWIELE Z CIEBIE ZOSTANIE, KOCHANIE...KOCHANIE...KOCHANIE...
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